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INTENCJE MSZY ŚWIĘTEJ 

 

Niedziela -07.12.2025 - II Niedziela Adwentu. 

10:00 + Krystyna Kudelska w 30 r. śmierci. 

12:00 + Justyna Poznańska o życie wieczne oraz o opiekę NMP dla 
całej rodziny w tym czasie. 

18:00 + Edward Dragan (7 gregorianka) 

Poniedziałek – 08.12.2025 – Uroczystość NP NMP 

19:00 

1)+ Edward Dragan 8 greg. 

2) W intencji wszystkich Zawierząjących się i odnawiających 
zawierzenie Jezusowi przez ręce Maryi. 

Wtorek - 09.12.2025 

19:00 + Edward Dragan - 9 greg. 

Środa - 10.12.2025 

19:00 + Edward Dragan 10 greg. 

Czwartek – 11.12.2025 

19:00 + Edward Dragan 11 greg. 

Piątek - 12.12.2025 

19:00 + Edward Dragan 12 greg. 

Sobota - 13.12.2025  

18:00 + Edward Dragan 13 greg. 

Niedziela -14.12.2025 - III Niedziela Adwentu. 

10:00 + Władysława (ona) Nalepka w 4 r. śmierci. 

12:00 + Mateusz Stochala 

18:00 + Edward Dragan 14 greg. 
 

DUSZPASTERSTWO PROWADZĄ   KSIĘŻA CHRYSTUSOWCY 

Kościół p.w. św. Audoena 

14 High Street, Dublin 8, D08 A3C2 

Telefon do biura: 087 239 3235 

Email: biuro@kosciol-dublin.pl 

www.kosciol-dublin.pl 

Zachęcamy obserwować naszego Facebooka 

Kolekta Niedzielna – 30.11.2025 

 

I Kolekta II Kolekta Koperty 

jednorazowe 

Koperty na 

Ubezpieczenie 

Liczba ludzi 

na Mszach 

€ 610 € 350 € 135 € 345  

 

 II Niedziela Adwentu       –                                                             07.12.2025                                             
                      

                                        NIEDZIELNA EWANGELIA   (Mt 3,1-12) 

 

 
 

W owym czasie pojawił się Jan Chrzciciel i głosił na Pustyni Judzkiej te 

słowa: «Nawracajcie się, bo bliskie jest królestwo niebieskie». Do niego to 
odnosi się słowo proroka Izajasza, gdy mówi: «Głos wołającego na pustyni: 

Przygotujcie drogę Panu, dla Niego prostujcie ścieżki!» Sam zaś Jan nosił 

odzienie z sierści wielbłądziej i pas skórzany około bioder, a jego pokarmem 

były szarańcza i miód leśny. Wówczas ciągnęły do niego Jerozolima oraz cała 

Judea i cała okolica nad Jordanem. Przyjmowano od niego chrzest w rzece 

Jordan, wyznając swoje grzechy. A gdy widział, że przychodziło do chrztu 

wielu spośród faryzeuszów i saduceuszów, mówił im: «Plemię żmijowe, kto 

wam pokazał, jak uciec przed nadchodzącym gniewem? Wydajcie więc 

godny owoc nawrócenia, a nie myślcie, że możecie sobie mówić: „Abrahama 

mamy za ojca”, bo powiadam wam, że z tych kamieni może Bóg wzbudzić 
dzieci Abrahamowi. Już siekiera jest przyłożona do korzenia drzew. Każde 

więc drzewo, które nie wydaje dobrego owocu, zostaje wycięte i wrzucone w 

ogień. 

 
 

 

mailto:biuro@kosciol-dublin.pl
http://www.kosciol-dublin.pl/


 
 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 
 

Światowe Dni Młodzieży  
Kraków 2016  

 

 

 

 

 

Niepokalane Poczęcie Najświętszej Maryi Panny 

8 Grudnia – Uroczystość 
 

 
 

Matka Boża pomoże Ci przygotować miejsce w Twoim sercu dla 

przychodzącego Jezusa, gdyż pierwsza przyjęła Zbawiciela. Już w 
najbliższy poniedziałek 8 grudnia w kościele będziemy obchodzić 

uroczystość Niepokalanego Poczęcia Najświętszej Maryi Panny. Ta 

uroczystość przypomina nam wyjątkową łaskę, którą Maryja otrzymała od 

Boga - poczęcie bez grzechu pierworodnego. Anioł Gabriel w scenie 

zwiastowania pozdrawiając Maryję słowami: „Raduj się Maryjo, łaski 

pełna” ukazuje, że w duszy Maryi nie było miejsca na grzech. Grecki 

termin Kecharitomene, użyty wobec Maryi w pozdrowieniu anielskim 

oznacza Tę, która została obdarowana łaską od Boga. Niepokalane 

Poczęcie Maryi jest łaską od Boga, by Ona mogła spełnić swoje powołanie 

- Boże Macierzyństwo. Wypowiedziane wobec anioła przez Maryję 
„Fiat”, co znaczy - niech mi się stanie, było zgodą na przyjęcie woli Bożej. 

Maryja została Matką Boga nie przez swoje zasługi, ale dzięki pokornej 

uległości wobec Boga. Pewnie czytając powyższe słowa o Niepokalanym 

Poczęciu Maryi i Jej wyjątkowej pokorze, zauważasz różnice między 

Tobą, a Matką Boga. Ona święta, bez grzechu, Matka Boża, a Ty -  tak jak 

wszyscy - grzeszny człowiek. A więc czego Ciebie może nauczyć Maryja 

w Adwencie? Niepokalana nauczy Ciebie mówić Bogu TAK, nawet w 

chwili, kiedy nic nie będziesz rozumiał.  

Ks. Roman Melnyk TChr 
 

                                          

Ja was chrzczę wodą dla nawrócenia; lecz Ten, który idzie za mną, 

mocniejszy jest ode mnie; ja nie jestem godzien nosić Mu sandałów. On 

was chrzcić będzie Duchem Świętym i ogniem. Ma on wiejadło w ręku i 

oczyści swój omłot: pszenicę zbierze do spichlerza, a plewy spali w 

ogniu nieugaszonym». 
 

KOMENTARZ DO EWANGELII 

Ewangelista Mateusz rzuca dzisiaj jasne światło na postać Jana 

Chrzciciela – postać tajemniczą, niepokojącą, ale jednocześnie 

fascynującą. Jego drogi były nieszablonowe, jego nauczanie – 

naznaczone gwałtowną żarliwością i może dlatego ludzie tak licznie 

schodzili się do niego. Janowy styl życia skupia całą uwagę na 

oczekiwaniu Tego, który ma przyjść. I nie ma tu mowy o jakichś 

kiepskich kompromisach. W tym, co mówi i w tym, jak postępuje, Jan 

jest jednoznaczny, jest cały głosem obwieszczającym nadejście Tego, 
który ma w ręku wiejadło. Symboliczny obraz ze świata rolników może 

być rozumiany w różny sposób. Jeżeli chcemy zaaplikować to słowo do 

naszego życia, obraz oczyszczania plonu za pomocą wiejadła może być 

odniesiony do tego, co człowiek nagromadził w swej duszy poprzez 

własne wybory: jest tam sporo wartościowej „pszenicy”, ale są też 

pozbawione znaczenia plewy, które zapychają duchowe wnętrze. 

Wiejadło pozwala oddzielić jedno od drugiego, by pozostało tylko to, co 

jest naprawdę cenne. 

Jedną z cnót człowieka wierzącego, którą by można nazwać „cnotą 

adwentową”, jest szczypta surowości wobec własnych zachcianek i 
słabości. „Szczypta” – bo nie chodzi o jakąś autoagresję, o sztuczne 

pomniejszanie swoich zdolności i zasług, o przesadną podejrzliwość 

wobec własnych pragnień czy też o potępianie każdej przyjemności. 

Istnieje jednak granica, za którą zbytnie pobłażanie sobie zaczyna 

przejmować władzę nad człowiekiem. Wtedy w spotkaniu z 

trudnościami w życiu duchowym jesteśmy ospali i czujemy się bezradni, 

chociaż jednocześnie potrafimy zainwestować wiele trudu w coś, co daje 

nam wymierne korzyści, przyjemność lub przynosi poklask otoczenia. 

Nikt nie doświadczy rozwoju swojego życia duchowego, kto nie potrafi 

stawiać sobie wymagań i celów. 

Komentarz ks. Marian Machinek MSF 


